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WIADOMOŚCI KRAJOWE. 


— Z Żaółkwi, — s 


Ze świtem dnia 12. lutego r. b. ogłosiły wy- 
strzały możdzićrzy dzień radośny urodzin najła- 
skawszego Monarchy. — Okolo 10tćj godziny 
% rana zaœelo się w kościele parafijalnym ob. 
łac. w przytomności władz mićjscowych .i woj- 
kowych — obywatelstwa obwoda — młodzie- 
Ży szkolnćj z jćj nauczycielami — cechów i 
mieszkańców miasta, uroczyste nabożeństwo , 
£ odspiówaniem hymnu Te Deum, za najdroż- 
Me życie i pomyślność Najj. Pana i całćj Naj. 
panujacój Rodziny cesarskćj. — Pieśń ludu: 
» Boże zachowaj nam Cesarza Franciszka « — 
zakończyła przy edgłosie licznych z możdzićrzy 
Wystrzałów uroczystość kościelna. — 

Po nabożeństwie rozdała zwierzchność mićj- 
seowa 11tu ośieroconym po zgonie obudwoj- 
Ba rod:iców dzieciom, odzież, która dla nich 
Ba ta uroczystość ze składki mieszkańców tego 
miasta obwodowego, 75 złr. w mon. kon. wy- 
noszącćj, przygotowana została. 

Gmina starozakonnych obchodząc także uro- 
©zystość dnia tego rozdawała po między ubo- 
gich chléb i pieniadze. 

— Z Lubaczówa, =- 

Rocznicę urodzin Najjaśnićjszego Cesarza i 
Króla JMci d. 12. b. m. obchodzooo w mie- 
ście Lubaczowie sołennćóm nabożeństwem, tak 
W Kościele obrz. łació. jako też w córkwi ob. 
Btecko-unickiego. W kościele parafijaloym ła- 
tińskim odprawił uroczyste nabożeństwo pleban 
miejscowy, ks. Antoni Sidorowicz, w obec wszy- 
atkich tutejszych władz cywilnych i wojsko- 
Wych, tudzież wielu obywateli i licznie zgro- 
Madzonego ludu. — Po sumie, pod czas któ- 
Łój także stósowne było kazanie , odspiówano, 
śród największego wszystkich obecnych unie- 
Moza, „hymn; »Boże zachowaj nam Cesarza 

ranciszkać, potóm : Ze Deum. — Podczas na- 

zeńsiwa dawano salwy z możdzićrzy. Ponie- 
Waż dzień był dźdżysty ; tutejsza załoga Konna 
Y ała: przed nabożeństwem trzy razy salwy z swo- 
JĄ broni. — Ks. pleban Sidorowicz dał dnia 
Eo suty obiad, gdzie śród wystrzałów zao- 
tićrzy z zapałem wznoszono toasty za zdro- 


wie i długie życie Najjaśnićjszego Cesarza. — 
Oprócz tego pomieniony ks. pleban wszy- 
stkich ubogich, w szpitału mićjskim zostają- 
cych, hojnie zaopatrzył w jadło i napój. — Wie- 
czorem mieszkańcy miasta z własnćj pobudki 
oswiécili swoje pomieszkania. — Na balu pu- 
bliczaym, na którym liczne było zgromadze- 
nie, odspićwano z powszechnym zapałem po- 
wtórnie hymn luda: »Boże zachowaj nam Ce- 
sarze Franciszka.« — E 


WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 
Zjednoczone Stany Ameryki północnej, 


Wielkie zgronsadzewią -adprawione w d. 19. 
grudnia w parku Nowego - Yorku ;* uchwaliła 
naj, * pujące postanowienia : »Ponieważ lud Zje- 
zVocźonych Stanów pod teraźnićjsza konstytu- 
cyja nieprzeliczonych doznawał dobrodzićjstw, 
i w czasie, kiedy świat cywilizowany aż do wnę- 
trzności swoich został wzruszony, i naród prze- 
eiw narodowi powstawał, żył w pokoju, a wy- 
jęwszy krótki przeciąg, utrzymywał przyjaźń 
z obcómi: mocarstwy, zajęty budową miast i 
wsi, rozszórzaniecm umiejętności, ułatwianiem 
handlu między najodłeglejszómi częściami 
kraju, wspićraniem interesów religijnych, wy- 
kształceniem wiadomości i zacheceniem sztuk, 
dopóki nieosiągnał swojego teraźnićjszego sto- 
pnia pomiędzy oświćconómi i potężnómi na- 
rodami ziemi; i ponieważ nieustannie sam 
świat głosił , i my sami uznawaliśmy, Że owe 
błogosławieństwa winni jesteśmy szczególnićj 
unii państw, jak jest zabezpieczona konstytu- 
eyja; — przeto uchwalamy: że zgromadzeni - 
obywatele Nowego- Yorku uniją konstytucyjną 
państw uważają za' źródło wszystkićj swojćj po- 
myślności i potęgi, za obronę i przedmurze 
swoich swobód, i chcą ku utrzymaniu i zabez- 
pieczeniu onćj poświęcić wszystkie , czasowe 
korzyści i mićjseowe interesa, i zgadzają się 
ze swojómi majwyźszćmi urzędnikami, »Że unija 
powinna być utrzymana.a Uchwalono, że za- 
sady i widoki, wyrzeczone w proklamacyi pre- 
zydenta Zjednoczonych Stanów, pochwalamy; że 
zdaje się zbliżać przesilenie , gdzie może cho- 
dzić o dalszą trwałość maszćj nieporównanćj 
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pomyślności i politycznego bytu, a może o oxy- 
stencyją wszystkich woloych rządów; że za zbli- 
Żanmiem się takiego przesilenia pićrwszy urzę- 
dnik kraju powinien nadane sobie prawa do 
wykonania ustaw, obrony konstytucyi i zache- 
wania unii, z umiarkowaniem, lecz i ze stało- 
ścią wykonywać, i że przezydent przy wypełnie- 
niu tego obowiązku polegać może na szczóróm 
przyzwoleniu i najgorliwszóm wsparciu każdego 
przyjaciela ojczyzny. Uchwalono: że zgroma» 
dzenie, obracając się do cnót, Światła i miłości 
ojczyzny swoich współobywateli Karoliny po- 
łudniowćj, i kierowane uczuciem, które po- 
winno przeniknąć postępowanie członków je- 
dnćj i tćj samój rodziny, zalklina swoich braci 
w owóm oświcconóm państwie do odstąpienia 
od środków, któreby jednę część unii wzglę- 
dem drugićj obcą uczynić mogły. Uchwalono: 
Że zgromadzenie poleci swoim współobywate» 
lom w kużdóm państwie wziąć pod dojrzałą 
rozwagę następujące myśli ojca naszego kraju, 
w tém szczerćm przekonaniu, iż unija nigdy 
nie będzie w niebezpieczeństwie, dopóki bedaię 
pamiętała i naśladowaławnrztiad , i radą Was- 
hingtona + »łeGność rzadu, zamieniając was 
w jeden lud, jest dla was iteraz jeszcze droga, 
i to słusznie, albowiem jest ona głównym fila- 
rem w budowie waszćj prawdziwćj niepodie- 
głości, podpora waszój wewnętrznćj spokojno- 
ści i pokoju, pomyślności, szczęścia i prawdzi- 
wej wolności, Która tak wysoce cenicie.< Gdy 
zuś jest widoezna, iż z wielu powodów i z róż- 
nych stron, zadają sobie wiele pracy, a nawet 
przebiegów, aby w umysłach waszych osłabić 
przekonanie c tćj prawdzie; gdy ten jest punkt 
waszćj potęgi państwa, przeciw któremu tak 
wewnętrzni, jakoteźż i zewnętrzni nieprzyjaciele 
najmocnićj i najczynnićj, chociaż tajemaje i 
chytrze, wzniosą swoje bateryje: przeto jest 
nader ważną rzeczą, abyście niczmierna war- 
tość swojego narodowego zwiazku, dotyczącege 
się spólnego i szczególnego dobra należycie 
oceniali, abyście szczówze, mocno i niezłomnie 
do tegoż byli przywiązani, i przywykali myśleć 
i mówić o nim jak o tarczy swojego polity- 
cznego bezpieczeństwa i pomyślności, stawia- 
jac czoło wszystkiemu, coby tylko najmoićjsze 
podćjrzenie wzbudzić mogło, że to kiedyś za- 
niechanóm będzie, i oddalając ze wzgardą każ- 
dy pićrwszy zamach, zmierzający do zerwania 
związku przyjaźni jednéj części naszego kraju 
z.drugą częścią, i tym sposobem osłabiający paj- 
świętsze związki, łączące teraz różne części.* 
Uchwalone nakoniec, że środki tego zgroma- 
dzenia powinny być przez prezydenta, wice- 
prezydenta i sekretarzów podpisane, przez tych- 


że prezydentowi Zjednoczonych Stanów dorg” 
Szone, i we Wszystkich gazetach ogłoszone.“ 


Ameryka południowa. 
-— Z Londynu d, 6. lutego 1883. — 


Statek pocztowy angielski »Scheldrakeć przy” 
byly z Mexyku do Falmouth , przywiózł wia- 
domości z Tampico po dzień 12. grudnia, zVera- 
Cruz po dzień 19 t.m., które nakoniec zwia” 
stują biizkie ustalenie pokoju w tych krainach. 
Przy moście miasta Mexyku zaszła krwawa po- 
tyczka między wojskiem rzadowóm dowództwa 
jenerała Bustamente i wojskiem jenerała Santa 
Ana; —— walka trwała przez caly dzień, nie 
stavowczego nie obiecując Zadoćj stronie. Obie- 
dwie przez cała noc staly pod bronia, i na- 
zajutrz wraz ge dniem zaczęły się bić nu nowo. 
Nakoniec po kilko - godzinnych zapasach, uj: 
rzał się Bustameptę być przymuszonym do od- 
wrotu, a Santa -Ana pozostał panem placu 
bitwy. Strata zobojćj strony była dosyć zna- 
czna. — Jenerał Montezuma objął w posiadłość 
St. Louis, jenerał Questa wziął miasto Que- 
raretaro, a nawet Zacatecas padło w moc Sta 
Ana. Po téj bitwie przyszło pomiędzy obu- 
dwoma przeciwnikami do znwieszenia broni, 
a następnie do ratyfikacyi umowy, mocą którój 
jenerałowie Bustamente i Santa Ana oświad- 
czają, Że wszystkie jéj artykuły najściślój przeź 
nich będa zachowane. Artykulów tych jest 
dziewieć igłówną ich osnową jest, Że wszystkie 
kroki nieprzyjacielskie aż do dalszego posta- 
nowienią izb prawodawczych , zawieszone zo” 
staną. Wojska jenerała Bustamente mają osa- 
dzić miasto Hucjociago z okręgiem. Obudwom 
naczelnym wodzom pozostaje wolność wysćla* 
nia małych oddzialów wojska dla furazowania, 
kuryjerów w różne części rzeczy - puspolitćj í 
wszystkie oddziały wójsk obustronoych pozosta 
mają tam, gdzie ich zastanie wiadomość 0 z8* 
wieszeniu broni, wyjąwszy korpus z 1000 lu- 
dzi zlożony, który co chwila z Yucatan spo” 
dziewany jest w Vera Cruz. Dla zachowania 
rzeczonych wójsk od chorób, takowe maju być 
od brzegów morskich ściagnione do miasta Cor- 
dova, Orizaba i Puebla de Coscomorpec. © 
Gdyby nawet warunki pokoju przez izby re; 
prezentacyjne odrzącone zostały, to przecie 
Kroki nieprzyjacielskie dia tego nie rozpoczoć 
się na nowo. Umowa ta podpisana została dis 
41 grudnia 1882 i wgłównćj kwatćrze jenerała 
Bustamente przy moście Mexyku, zatwierdzo0ś, 
Jenerał Manuc? Gomez Pedrazza ma być ** 
do dnia 1. kwietnia prawym prezydentem rze” 
czy - pospolitćj uznawany; po tćj epoce, 58) 
sownie do istniejących praw, ma złożyć sw 
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urzędowanie, a następca jego będzie ten, na 
kogo padnie wybórizby. Wszelkie polityczne 
Wypadki, zaszłe po dniu 4. września 1828 w rze- 
<zy-pospolitćj mesykańskićj, maja pójść w za- 
Fomnienie, z 
Wielka Brytanija i Irlandyja. 
Obrady parlamentowe, 


Na posiedzeniu izby niźższćj w d. 5. lutego, 
Po powrocic mowcy z izby wyższćj doniósł 
dord Althorp izbie, iż w następojacy wtorek 
d. 12, lutego) wniesie na obrady o stanie kościoła 
ingielskiego. P. Grote (czlonek starego mia- 
tla Londynu) zapowiedział, iż w d. 28. b. m. 
ędzie prosił o pozwolenie wniesienia bila 
rzplędem zaprewadzenia głosowania przez gałki 
Podczas wyborów do parlamentu. (Sluchajcie! 
łuchajcie|) P. Warburton zapytał się, czyli 
Tząj ma zamiac w ciągu teraźnićjszego posie- 
zenia wnieść na jakibadź środek względem 
Stępiu od gazet. Lord Althorp odrzekł, że 
istotnie jest zamiarem rządu, przełożyć w tym 
Przedimiocie poprawkę ustaw. Wszelako do- 
Póki pie wić, jak się okaża Mnanse z końcem 
roku, nie może nic pewnego w tćj mierze 
Przyrzekać. Foczém różni członkowie oznaj- 
miłi także, Że wniosą niebawem swoje pro- 
Jekta, itu mowca odczytał królewska mowę od 
tronu. Hr. Ormelie wniósł na adres i rozwo- 
dził się mianewicie nad smutnym stanem Ir- 
Andyi, lecz mewę jego często przerywał pan 
Connell. Po panu Marschall, który popić» 
łał projekt do adresu, zabrał zaraz p. O'Con- 
lej] głos i rzekł, iż ma taki adres nie może 
żezwolić. Uważa go być adresem krwawym i 
dzikim. (Śmióch.) Ten śmićch nie zmieni je- 
ŝo przekonania, Że adres ten jest krwawym 
idresem ; jestto zupełnie, czego się spodzie- 
Wał — oświadczeniem wojny domowćj, i to o- 
iadczenie rozlegnie się po całćj lrlandyi z bo- 
tścią inarzekaniem. Taki sam adres, jak ten, 
Wydano podówczas, kiedy Anglija wysłała swo- 
CA pisarzy do Ameryki, aby historyję krwia 
isali; lecz doświadczenie to skończyło się hań- 
ł i klęska lego Kraju. Tu mowca przeszedł 
"awie dosłownie część mowy od tronu, ścią- 
dającą się do Irlandyi, i stan Irlandyi wystawił 
R > jedyne skatki -złój administracyi. Namie- 
ref. nadziejach, jakie miano w Irlandyi po 
mowanym parlamencie ; atoli, rzekł, krwa- 

A mowa, właśnie co dopióro odczytana,.... 
R te słowa powstał lord J. Russel, dla we- 
m otago do porządku; wniósł, aby co dopićro 
;zeczone słowa były zapisane. P. O'Conneil 
raz pił uwagę, że jeźli użyty przez niego wy- 
zdajersię być za mocny, gotów jest go cof- 
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nad, i pytał się, czyli zacny lord nić ma tak- 
Że coś zarzucić przeciw wyrazowi: dziki. Lord 
J. Russel rzekł, iź nic zarzucić nie może Ża+ 
dnemu słowu zacnego i uczonego pana, o ile 
się dotyczć adresu, lecz powinien powstać na 
użyte oznaczenie mowy, którą miał sam król. 
P. O'Conzell twierdził, iż nie można mu ogra- 
niczać wolnego sadu wzgledem mowy od tro~ 
nu, ponieważ takowa uważać: nałeży istotnie 
za dzieło ministrów, i nie tyczć się bynajmnićj 
osoby króla: Mowca*oświadczył, iż uważając 
ze stanowiska konstytucyjnego, słuszna jest, ze 
ministrowie, a nie Król, odpowiedzialni e3 za 
treść mowy; lecz, że nic zgadza się z porzad- 
kiem i przyzwoitością ,-zastosowywać takie wy 
razy do mowy, która sam król miał, jak to 
uczynił wlaśnie zacny i uczony czlonek z Dau- 
blina. P. O'Connell rzekł, że ponieważ py- 
tanie przeciw niemu jest rozstrzygnione , nie 
chce dałćj czynić uwag nad wspomnionym do- 
kumentem. W dalszym ciagu swoich uwag 
nad stanem Irlavdyi powstawał najmoenśćj na 
pana Stanley i whigów w ogólności, i nie wa- 
hał się oświadczyć, Że jeźli nie zaradza zaźa- 
lepiom lada irlandzkiego, wszystko będzie 
przedsięwziętóm dla zerwania unii. zad po-. 
winien był przełożyć pićrwszemu reformowane- 
mu parlamentowi środki dla ulgi cierpień, lecz 
nie dla pomnożenia karabinów i dział. Skończył 
wnioskiem, aby się izba zamieniła w powszechny 
wydział, dla naradzenia się nad adresem. P. 
Cobbett popiórał ren wniosek. P. Stanley rzekł, 
iż jako członek rzadu niepodobna, aby zacho- 
wał milczenie po mowie wymownegć , acz czę» 
sto obrażającego, zacnego i uczonego członka 
z Dublina. Począł ón od tego, że wzburzenie 
w Irlandyi przypisać szczególnićj należy prze- 
szłemu mowcy. Nie było nic zgubuićjszego 
dla spokojności irlandyi, jak mamić lud łu- 
dzacóm twierdzeniem, že rozwiązanie uwii jest 
środkiem uwolnienia Irlandyi od wszelkich do- 
Jegliwości. Rząd oświadczył już , że rozwiąza- 
nie unii byłoby śmjertelnym ciosem dla pań- 
stwa, i Że ministrowie powinniby być uwa- 
Żani za zdrajców Kraju, gdyby się nie opićrali 
temu rozdzicleniu ze wszystkich sił i wszyst- 
kićmi w ich mocy będącómi środkami. Wie» 
dział to dobrze zacny członek z Dublina, sam 
rzad mu to oświadczył, a jednakowoż nie prze- 
stawał kazać o tém rozłączeniu, któreby nic- 
zawodnie ściagoęło wojnę domowa, jako je- 
dyny zbawienny środek dla Irlandyi, ł tak da- 
leko rzecz posunął , iż przyrzekł ludowi irlardz- 
kiemu , że przed czerwcem powinien mićć swój 
parlament. Chcąc usprawiedliwić wyrazy, u- 
Żyte w mowie o stąnie Irlandyi, przeszedl mo. 
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woa do skróślenia onegoż; wyłożył, có rzad 
uczynił dla przywrócenia porządku, nadania 
mocy ustawom, i jak nieustannie burzyciele 
temu przeszkadzali. Mniemał óo na próźno 
przedsiębrać doświadczeń dla zaradzenia cier- 
pieniom ludu irlandzkiego, dopóki ustawy nie 
odzyskają swojćj zupelnćj mocy. Aby rzad był 
kochanym, potrzeba się go wprzód obawiać, 
a żaden rząd nie może powiedzićć, że się 
"go obawiają, jeźli nié ma środków do 
ochronienia Życia i majątków poddanych, za 
których pomyślność jest odpowiedzialnym. — 
Pułkownik Davis rzekł, Że mowa, którą co 
dopićro słyszał, więcćj, niżeli ione, dowodzi, 
jak niezdolnym jest ten przezacny pan do spra- 
wowanego przez siebie urzędu. Krew wre w 
jego żyłach , gdy słyszy, jak może odważyć się 
minister w wolno obranym parlamencie ludu 
angielskiego mióć mowę , do tego zmiórzająca, 
aby lud do- poruszeń skłonny, uciśniony, ezały 
i waleczny, zapalić. (Sluchajcie | Słuchajcie |) 
Lecz napróżno zwracać się do człowieka, tak 


o sobie zarozumiałego. Z tego powodu zwraca: 


się ón do lorda (Althorp) naprzeciw siebie, w 
tak znamienitym sposobie łączącego : suaviter 
in modo et fortiter in re (oklaski), w nadziei, 
Że zniewoli zacnego lorda do zapobieżenia nie- 
mawistnemu wrażeniu, jakie sprawiła mowa je- 
go zacnego: kolegi przyrzeczeniem , iż mini- 
strowie zamyśłaja przełożyć takie środki ku 
zaradzeniu nędzy w Irlandyi, iżby ón (pułko- 
wnik Davis) i jego przyjaciele byli w stanie 
wspiórać sumiennie ministrów. Tak, jak każdy 
inny w izbie, ma ón wstręt od rozwiązania 
unii, lecz dopóki odmawiać będą Irlandyi spra- 


wiedliwości, zawsze będzie ón głosował za u-_ 


czomym członkiem z Dublina przeciw zmu- 
szajacym średkom bardzo zacnego sekretarza 
dla irlandyi. Eor Althorp rzekł, iż wedłag 
jego zdania nic się nie znajduje w mowie jego 
bardzo zacnego przyjaciela, coby moglo dać 
powód do słyszaaych. dopióro uwag. Zgadza 
się zupełnie ma to, iż największym jest obo- 
wiązkiem izby, zapobiódz wszelkim slusznym 
zażaleniom ludu irlandzkiego, i taki jest za- 
miar ministrów w obrębieich maożności. Łecz 
zapytuję śię, czyli nie jest także zażałeniem, 
ĉe życie i majatek nie sa bezpiecznómi w Ir- 
landyi, że rozboje i rabunki panuja w owćj 
części Kraju, i czyli zapobićdz owym zażale- 
niom mie jest tak ich powinnością, jak powin- 
nością ulżyć cierpieniora innych P Dopóki nie 
będzie spokojności i porządku, dopóki życie 
i majątek nie będą zabezpieczone, nie może 
być, takie jest jego zdanie, żaden inny śro- 
dek skuteczny. Po niejakich uwagach niektó- 


rych innych członków nad stanem Jrlandyf» 
wniósł pan E. L. Bulwer na odroczenie izby 
do dnia następujacego, i zgromadzenie rozeszło | 
się o godzinie 2éj rano. i 

Rozprawy w izbie niższćj w d. 6. wieczorem 
toczyły się ciągle w przedmiocie Irlandyi. P- 
Stanley zaprzeczał w ciągu tychże, iż powie- 
dział , że bil reformy jest ostatecznym środ: 
kiem (a final measure). P. Bulwer, p. Shiek 
ip. Barron użalają się mocne na złą admini- 
stracyją Irlandyi, podobnież p. Fennyson, któ* 
ry wniósł na poprawkę, Że izba na środki za- 
radcze ku zaradzeniu złemu w Irlandyi, tylko 
rpo dojrzałóm rozpoznaniu rzeczyć zezwoli: 
r. Harwey popiórał poprawkę, której oparli 
się mocno, p. Macauley, p. Grant i lord J. 
Russel. Sir R. Inglis, jedyny »conservative*r 
który mówił względem pytania, wynurzył swo* 
ję obawę o Kościół publiczny, z powodu prze- 
łożonćj reformy. P. Hume wniósł o godzinić 
12téj, aby rozprawy znowu były odroczone: 
ma co Się po niejakim oporze zgodzono. ` 

Mowa od tronu przy zagajeniu parlamentu: 
miana przez króla we wtorek d. 5go lutego) . 
w Londynie, nadeszła nadzwyczajnie szybko « 
we 24 godzinach, do Dublina, i została we: 
Środę d. 6go wieczorem w dzień. dublińskint 
Poczta Wieczorna (Dublin Evening Mail) wy” 
„drukowana. Droga między Londynem a Dubli- 
nem wynosi prawie 80 mil niemieckich. 

Margrabia Anglesea miał w d. 9. lub 10: 
b. m. odjechać, dla objęcia rządu Irlandyt |. 
Margrabia jedzie wprost z Londynu do Dublina" 

Francyja. 

Król postanowieniem swojóm z dnia 9. late“ 
go mianował barona Sylwestra de Sacy, parô 
"Frańcyi, w mićjscu zmarłego Dacier, konser 

watorem w wydziale rękopismów król. biblijo“ 
teki (oddział rękopismów oryjentalnych.) 

W dniu 9. lutego, pisze Nouvelliste, poprzy” 
tepiano kartki, tchoące duchem legitymistów! 
na różnych dzielnicach miasta, które na rož“ 
kaz policyi były zdjęte. Zdawały się być prze” 
jęte więcćj duchem szaleńca, jak śmieszoć 
burzliwością stronnictwa. Tymczasem rząd śl0* 
dzi onychże autorów. i 

Gazety paryzkie donoszą z Toulonu pod 8: | 
4. tutego: Bryg »Cygnes odebrał rozkaz wyjsć 
niebawem pod Żagle, dla doręczenia naszem 
jeneralnemu konsulowi w Aleksandryi barda? 
ważnych i nagłych depeszy. ý p 

Były minister spraw zagranicznych , hr. se 
bastiani, powrócił do Paryża z podróży swoja) 
do Włoch przedsięwziętćj. 

- Republikanie zebrali się w d.6. wieczere% 
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w biurach Tribune i postanowili, podać izbom 
petycyją, w którój mają nalegać , aby księżna 
Berry byla przed sądem stawiona. 

Królestwo Obojćj Sycylii, 

Postanowienie Król. z dnia 12. stycznia za- 
Wićra następujące rozporządzenia: 

1) Posady ministrów  radzców stanu, mini- 
strów sekretarzów stanu , i dyrektorów sekre- 
tarzów w Neapolu i Sycylii oddawane będa na 
przyszłość tym z poddanych naszych , których 
do sprawowania tych urzędów za najzdolnićj- 
szych poczytamy, nie trzymając się przepisów 
ustawy z dnia 14. grudnia 1816. 

2) Przy osobie króla bedzie ministeryjum 
i sekretaryjat stanu do spraw sycylijskich wtym 
samym sposobie, jak były król. wyrokiem z d. 
26. maja 1826 zaprowadzone. 

3) Odtąd wydziały do spraw sycylijskich przy 
różnych ministeryjach stanu i sekretaryjatach 
w Neapolu zostaną zniesione ; umieszczeni przy 
tychże urzędnicy pełnić będa swoję slużbę przy 
ministeryjum i sekretaryjacie stanu do spraw 
sycylijskich w Neapolu aż do zaprowadzenia 
nowego planu organizacyi. ` 

4) Jeżeli książę z rodziny królewskićj będzie 
jeneralnym wielkorzadzcą w Sycylii, dodany 
mu będzie minister sekretarz stanu. 

5) Ten minister sekretarz stanu i dyrekto- 
rowie scekretaryjatu- tworzą radę księcia jene- 
ralnego wielkorzadzcy. ) 

6) Na posiedzeniu rady dają oni swoje zda- 
nia, a gdyby te nie byly zgodne, powinni swoje 
zdania ułożyć i podpisać, które będą do pro- 
tokułu załączone. . 

7) Dyrektorowie mają referat i podpisują te 
sprawy , które ministeryjum powierzające im 
wydział osądzi za potrzebę poruczyć ich tro- 
skliwości. 

Prusy. 

Umieszczony w nrze. 1. tegorocznego zbioru 
praw najwyższy rozkaz gabinetowy z dnia 26. 
grudnia r. z., tyczący się ustania moratoryjum 
co do kapitałów dla ziemstwa zachodnio - pru- 
skiego, brzmi jak następuje : »Z raportu wpana 
© czynnoścjach tegorocznego walnego zebrania 
się ziemstwa zachodnio-pruskiego wyczytałem 
Uchwały jego, tyczące się planu umorzenia, 
i postanawiam we względzie stosunków ziem- 
atwą do wierzycieli listów zastawnych : iż opłata, 
zwana Quiitungsgroschen dłużników z listów 
zastawnych, poczynajae od terminu śgo. Jana 
1833, ma być w 2/3 jpceniu pobieraną i w 1/6 


Pcentu na umorzenie listów zastawnych obra-. 


cana. Względem dalszego successive powiek- 
Szania funduszu umorzenia przez składki dłu- 


Źników listów zastawnych, które ma następnie 
mióć mićjsce , żastrzega się wydanie uchwały 
i Moja decyzyja. Dozwolone towarzystwu ziem- 
skiermu moratoryjum co do kapitałów ustaje 
z terminem Bożego narodzenia 1832 r. w ten 
sposób, iź listy zastawne , w celu wypłaty ui- 
ścić się majacćj gotowizną podług wartości no- 
minalnćj, wypowiadane być moga ziemstwu , 
z tóm atoli ograniczeniem, iż ziemstwo obo- 
wiązanóm jest wypłacić taka tylko z wypowie- 
dzianych listów zastawnych summę, jaka z bie- 
żących dochodów funduszu amortyzacyjncgo 
i z zapasów jego rezerwowanych na wykupno. 
Jistów zastawnych zaspokoić jęst w stanie. Qile 
fundusze te na zaspokojenie wypowiadających 
wierzycieli niewystarczaja, ma pomiędzy inne- 
mi losowanie mićć mićjsce. Co do moratory- 
jum, dozwolonego przeze mnie pod dniem 12. 
lutego 1825 we względzie zaległych prowizyj 
od listów zastawnych od dnia 24. grudnia 1808 
do dnia 24. czerwca 1815, dopilnojesz wpan, 
ażeby ziemstwo jak najprędzćj wykazało zaspo- 
kojenie ośmiu dziewiątych , które według Mo- 
jego postanowienia aź do Bożego narodzenia 
1832 ściagnać miało. Rozkaz ten ma być przez 
Zbiór praw ogłoszonym. — Berlin dnia 26go 
grudnia 1832. — Fryderyk Wilhelm.« 

Do ministra stanu Schuckmann. 

(Z Gaz. Pozn.) 
Turcyja, 

Dostrzegacz Austryjacki z dnia 22. lutego do- 
nosi: Goniec, wyprawiony przez c. k. internun- 
cyjusza przy porcie otomańskićj, barona Otten- 
fels, przywiózł wczora (do Wićdnia) wiadomośc, 
że c. ros. jen. lejt. Murawiew przybył z Aleksan- 
dryi w dniu 5. b. m. do Dardanellów. Ponie- 
waż silny wiatr północny utrudzał żeglugę, 
przewiezła go “do Konstantynopola łódź, wysłana 
na przeciw niego przez p. Buteniewa. Przy- 
wiezione przez ces. ros. jenerała lejtnanta Mu- 
rawiewa wiadomości, potwierdzone zupełnie - 
doniesieniami urzędowómi, które wysoka porta 
z mniejszćj Azyi otrzymała, »że Ibrahim pasza 
wstrzymał swój pochód w Riutahia, gdzie go za- 
stały rozkazy Mehmeda Alego i gotów jest przy- 
stać na zawieszenie bronić, nie możemy lepićj 
czytelnikom naszym udzielić, jak tylko przez 
następująca urzędowa notę, która baron Otten- 
fels w dniu 7. t. m. wydał do Reis efendego, 
a do którćj ogłoszenia jesteśmy upoważnieni. 

Nota e. k. internuncyjusza, barona Otter- 
fels , do Reis efendego : 

„Pospieszam zawiadomić jw. pana, że przez 
ces. rossyjskiego jenerała lejtnanta Murawiewa, 
który powrócił z Aleksandryi , otrzymałem od 
tamecznego ces. Król. jęnęralnego konsula de- 
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niesienie, w któróm mię tenże zawiadamia 
o sposobie, w jakim wypełnił instrukcyje dane 
mu przeze mnie na rozkaz ces. austryjackiego 
dworu z dnia 6. stycznia, o czóm miaiem za- 
szczyt zawiadomić ministeryjum otomańskie. 

Te instrukcyje nadeszły byty już wcześnićj 
przez ces. król. korwetę do -p. Acerbi, aby 
kroki swoje zjenerałem lejtnantem Murawiew 
połączył i tym sposobem przekonał Mehmeda 
Alego o zupełnćj zgodności widoków obudwóch 
ces. sąsiednieh państwa otomańskiego dworów 
względem jego postępowania przeciw wielkic- 
mu sułtanowi , nieranićj o niezmiennćj przy- 
jaźni cesarza, mojej dostojnego władzcy, dla 
tego monarchy i o żywym udziale , jaki tenże 
we wszystkićm ma, co się dotyczć dobra tęgo 
państwa. Mehmed Ali oświadczył ces. austry- 
jackiemu konsulowi formalnie , iż gotów jest 
poddać się swojemu prawema władzcy, kté- 
rego dałszych oczekuje rozkazów; że Muschir 
Rifaat Halil paszę, którego jego wysokość ra- 
czył doń wysłać dla oznajmienia mu swoich 
zamiarów, przyjmie z największćmi oznakami 
honorowómi; iże tymczasem swojemu synowi 
Ibrahimowi przesłał rozkazy, aby wstrzymał 
kroki nieprzyjacielskie i dalój się nie posuwał. 

Donoszac jw. pana o tém, ośmielam sobie 
pochlebiać, ze jw. pan znajdziesz w tém nowy 
dowód, jak mocno dwór ces. austryjacki zaj- 
muje się przywróceniem pokoju i spokojności 
w państwie otomańskićm i orzetelnych isku- 
tecznych jego w tćj mierze usitowaciach, o ile 
od niego zawisło. — Chwytam przytém spo- 
sobność td. OQttenfels.ć | 

Moniteur otomański udziela następujacego 
raportu o posłuchaniu, które sułtan dał główne- 
mu redaktorowi tegoź pisma, panu Blaque, 
w dniu 30. grudnia r.z.: »Pan A. Blaque, któ- 
remu rząd redakcyja publicznego pisma pod 
nazwą: Le Moniteur Ottoman w języku fran- 
cuzkim przy założeniu tego pisma poruczył, 
miał zaszczyt w dniu 30. grudnia r.z. (8. scha- 
ban 1248 hedżiry) być na posłuchanie jego 
wysokości przypuszczonym. Przedstawiony ón 
został wielkiemu sułtanowi przez seraskiera, 
ministra wydziału wojennego, i przez Ahmeda 
paszę, jenerała dywizyi gwardyi. Jego wysokość 
przyjąwszy hold uszanowania od p. Blaque 
kazał mu przez Ahmeda paszę wręczyć ozdobę 
honorową (order nischani iftihar) i raczył do 
niego najżyczliwićj w sposobie następującym 
przemówić: »Wpan broniłeś przeciw licznym 
przesądom sprawy mojego tronu i wspaniałego 


narodu, któremu panuję.  Usiłowania wpana 
nie były bez wpływu na opioiją europićjskąa, i 
wpa. artykuły, mające piętno sprawiedliwości 
i prawdy daly dowód, że z talentem uległość 
łaczysz i sprzekonanie. Pismo wpana wy- 
stawiło w prawdziwóm świetle zdarzenia, zaszłe 
po kolei w mojóm państwie, a zdarzenia w in- 
nych państwach krćśliło ze stosownómi wzglę- 
dami. Zadowolony jestem wpana usługami, i 
udzielam mu zato dzisiaj nagrodę. Postępuj 
wp. w swojćj pracy; jest ona wielką i poży- 
teczną. Ogłaszaj Europie moje zamiary, opo- 
wiadaj to dobro jakie chcę uskutecznić, jako 
też przeszkody, na jakie przez zbieg trudnych 
okoliczności natrafiam; powiedź wp. że moją 
nieustanną myślą, mojóm najszczórszóm Życze- 
niem jest, nadać spokojność i pomyśłność moim 
wszystkim mieszkańcom muzułmańskim i in- 
nym poddanym, krajów mojemu państwa pod- 
legiych ; bogdajby się od wp. dowiedzieli, jak 
dalece usiluje, zjednać powagę zasadom cywi- 
wilizacyi w państwach moich, i prawidłom, które 
Pomyśność europićjskicgo towarzystwa stano- 
wias Te słowa z ust wielkiego sułtana mo- 
cgo poruszyły p. Blague. Wynurzywszy uczu- 
cie wdzięczności, wzbudzone przez łaskę o wiele 
jego zdolność przewyższająca, dodał: N. Panie! 
wszyscy monarchowie, trudniacy się odrodzie- 
niem swoich ludów, wszyscy wielcy mężowie, 
którzy przedsiębrali przeistoczyć Kształt swo- 
jego państwa, musieli z wielkiómi walczyć tru- 
dnościami. Okazuje to historvja. Zawód owych 
prawodawczych królów ;, którzy porządek na 
nowćj podstawie budowali, i szczęścia swoich 
ludów w ulepszeniach szukali, jest wielka 
walką przeciw nieustannie ponawiajacym się 
trudnościom. Atoli silna wola, mająca na celu 
dobro, kończy na zapewnieniu się przyszłości, 
a monarcha, który poświęca swoje Życie, aby 
pomyślność swich ludów na trwałćj oparł po- 
sadzie , znajdzie w sercu awojóm pociechę 
która go nie ominie. Ta jest piórwsza nagro- 
da, którą od Wszechmocnego odbićra , dopóki 
czas i wytrwałość jego nie zrządzi skutku jego 
prac wspaniałomyślaych. 


WIDOWISKA we LWOWIE. 


Teatr niemiecki. — Dziś: Die schöne Calabre- 
serią, oder: Die, Liebesproben, nowa opera 
we 2 aktach. 

Teatr polski. z Jutro: Przyjaciele mojćj żony, ko- 
medyja we 3 aktach, — i Polka w serajit» 
komedyja w 1 akcie. 
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